
 

 

W piaskownicy 

W piaskownicy siedzą dzieci, 

każde babkę z piasku kleci. 

Magda nową ma foremkę, 

Ewa tylko swoje ręce. 

 

Babka Magdy dumna, wielka 

na babeczkę Ewy zerka, 

-Jakaś dziwnie jesteś mała, 

taka brzydka, nakrapiana. 

 

Ja, królewskie mam rozmiary. 

A ty? To wprost nie do wiary, 

płaska jesteś i wychudła. 

Ja przy tobie jestem cudna! 

 

Jednak mimo to dziewczynki 

mają uśmiechnięte minki. 

Podobają im się babki, 

jedna jasna, druga w ciapki. 

 

Magda z Ewą babki zdobią, 

jak potrafią, tak to robią. 

Ewa liściem i patykiem, 

Magda kwiatkiem i kamykiem. 

 

Cóż za babki urodziwe, 

chociaż tak zupełnie inne. 

Choć zupełnie niepodobne, 

to niezwykle piękne obie. 

 

Bo czy duże coś, czy małe, 

może równie być wspaniałe. 

Nie jest lepsze to, co duże, 

ani to, co bardzo w górze. 

 

Zwykła rzecz się piękna staje, 

gdy nas cieszyć nie przestaje. 

Każda rzecz jest jak ozdoba, 

wtedy, gdy się nam podoba.                                                        


